
DO PIERWIASTKA

Mój kochany pierwiastku
Nie pytaj mnie o mój stopień
Nie domagaj się dowodu, że jesteś moim jedynym pierwiastkiem
Tylko wielokrotnym
Nie wiem
Nie znam swojego stopnia
Jestem taki uwikłany
Z chęcią pomógłbym Ci śledzić moje pochodne
Żebyś mogła zamknąć mnie w skończoności
Ale czy to ma sens
Nieskończoność zależy od punktu widzenia
To co jest atomem w świecie Fouriera jest nieskończonością w świecie Taylora
I odwrotnie
Wiem, że nie jestem gładką funkcją
Ale tylko ty jeden
Jesteś moim pierwiastkiem rzeczywistym
Reszta
Jest urojona

Twój wielomian


